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W przeddzień decydujących walki

Delegacja Gdańska i Gdyni
wręczyła dyplom obywatela honorowego

marszałkowi Rokossowskiemu
(te le fonem  z Legnicy od specjalnego wysłannika)

Delegacja społeczeństwa Wybrzeża, która wyjechała z Gdań­
ska w  dniu 9 bm. została 10 bm. przyjęta przez marszałka Rokos­
sowskiego i złożyła mu dary w  postaci bursztynowej fregaty, 
wykonanej przez robotników państwowej wytwórni bursztynów, 
oraz bursztynami wykładanej kasety. Poza tym przedstawiciele 

Miejskich Rad Narodowych Wybrzeża wręczyli marszałkowi dy­
plom honorowego obywatela Gdańska i Gdyni.

Po uroczystości wręczenia i okolicznościowych przemówie­
niach, wśród których na szczególne wyróżnienie zasługuje prze­
mówienie przedstawiciela robotników portowych tow. Albekiera, 
odbyło się przyjęcie delegatów. Po uroczystościach delegaci spo­
łeczeństwa Wybrzeża zwiedzili dom kultury Arm ii Radzieckiej 
w  Legnicy, Dom Oficerów, obejrzeli film kolorowy' p. 1. „M i­
czurin".

W  godzinach popołudniowych delegacja żegnana serdecznie 
przez przedstawicieli Arm ii Radzieckiej wyjechała do Gdańska.
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Zjednoczymy cały naród celem obalenia imperializmu

Oświadczenie Mao-Tse-Tunga w  sprawie paktu atlantyckiego
MOSKW A PA P . Jak podaje agencja Sinhua, demokratyczne 

partie chińskie ogłosiły oświadczenie w  sprawie paktu północno­
atlantyckiego. Stwierdzając, że pakt ten zagraża pokojowa i  bez­
pieczeństwu, chińskie partie demokratyczne głoszą;

W  imieniu narodu chińskiego o- 
Swiadczamy: jeśli imperialistycz­
ny blok agresywny odważy' się wy 
wołać nową wojnę, zagrażającą 
narodom świata, zjednoczymy ca 
ły naród i zgodnie z nieśmlertel- 

’ nymi. wskazówkami Sun-Jat-Sena, 
ramię przy ramieniu z sojuszni­
kiem Chin —  Związkiem Radziec 
kim oraz z siłami demokracji i 
pokoju całego świata stoczymy

lenia całej ludzkości i ustalenia 
trwałego pokoju.

Oświadczenie podpisali: W  imię 
niu Chińskiej Partii Komunistycz 
nej —  Mao-Tse-Tung, w  imieniu 
Rewolucyjnego Komitetu Komun! 
stycznego —  IJ-fsi-Szen, w  imie­
niu Demokratycznej L ig i Chin— 
Szen-Czung-Czou i Czang-Ro- 
Tsun. Pod oświadczeniem figuru-

zdecydowaną walkę z podżegacza j ją również podpisy; przedstawicie- j 
mi wojennymi, celem obalenia sy i li 7 innych chińskich organizacji j 
stemu imperialistycznego, wyzwo j demokratycznych.

Dowódca wojsk Kuomintangu
« /  C h i n a c h  P ó ł n o c n y c h

poddaje s ią Armi i  Ludowej
tychczasowe własne postępowanie 
na stanowisku dowódcy wojsk na­
cjonalistycznych.

W ciągu 2 lat wojny domowej 
—  pisze Foó-Tso-I —  moim naj­
większym błędem bjda realizacja 
reakcyjnej polityki, skierowanej 
przeciwko Chinom Ludowym. Gło 
sząc hasła służby dla ludu w  rze­
czywistości niszczyliśmy •wszę­
dzie i uciskaliśmy ten lud. Na 
wsi staliśmy ną Straży' interesów 
wielkich obszarników, zaś w  tnie- 

j ście chroniliśmy uprzywilejową- 
| nych, bogatych, przekupnych i nie 

NOW Y JORK. PAP. Henri Wal ¡ uczciwych urzędników. W  wyniku 
lace wystosował do prezydenta 
Trumana list, w  którym zapowia­
da kontynuowanie przez amery­
kańską partię postępową walki o 
pokój, celem uratowania narodu 
przed katastrofą.

ciężyła, ponieważ broni interesów 
robotników i chłopów, interesów 
mas pracujących.

Foo-Tso-i stwierdza, że Masa 
robotnicza, z partią komunistycz­
ną na czele, powinna kierować 
odrodzeniem kraju w  duchu de­
mokratycznym. POKÓJ Z A  W  AR  
T Y  W  PEKIN IE  M IEDZY PÓ Ł­
NOCNĄ A R M IĄ  N AC JO N ALI­
STYCZNĄ I  C H IN AM I I.UDO­
W YM I — pisze generał —  OD­
PO W IAD A  W O LI LUDU. Z A ­
W ARTO  GO W  IM IĘ  SŁUSZNEJ 
PO L IT Y K I, w  myśl 8 warunków 
pokojowych, zaproponowanych 
przez Mao-Tse-Ttinga. Foo-Tso- 
I  nawołuje całą armię kuomin- 
tangowską oraz pracowników' u- 
rzędów i instytucji państwowych

W y m ia n a  (le p e s *  
między generalissimusem Stalinem 

i premierem Dymitrowem
pisze Mao-Tse-Tung — to powi­
tamy je, jeśli przeprowadzą w y­
raźną linię podziału pomię/dzy 
prawdą i kłamstwem, wykażą 
szczerą skruchę i dowiodą czyna­
mi, że chcą współpracować wdzie 
le wyzwolenia ludu oraz w  poko­
jowym rozwiązaniu zagadnień we 
wnętrznyeh.

Linia iang-Tse-Kiang 
pod obstrzałem

LO N D YN  P A P . Agencja Reu- j 
tera donosi i  Ńankinu, że ciężkie j 
działa Arm ii Ludowej ostrzeiiwa- | 
ły w  niedzielę pozycję wojsk n a -; 
cjonalistycznych na południowym j 
brzegu Jang-Tse-Kiangu.

Według tego samego źródła, i  
większość uchodźców, którzy w

koju, na którego czele stoi Zwią­
zek Radziecki, pod Waszą wodzą.

MOSKWA. PAP . Z okazji 1-ej 
rocznicy zawarcia radziecko - buł
gahskiego układu o przyjaźni Pre~ , „  ,,
raier Bułgarskiej Republiki Lu- , Generalissimus Stalin odpowie- 
dowej Dymitrow,skierował na rę~ dział premierowi ■ Dymitrowowi, 
ee generalissimusa Stalina depe- I wyraagr pocirię^owa
sze_ i ma za przyjazne gratulacje i ’ży-

Mamy wciąż nowe dowody — | czenia z okazji l  -ej rocznicy podpi 
pisze Dymitrow-' —  uczciwości ' i i sania radziecko - bułgarskiego
słuszności radzieckiej polityki za­
granicznej, która dąży do wzmoc­
nienia międzynarodowego poko­
ju, demokracji i bezpieczeństwa 
narodów, do utrwalenia frontu po

układu o przyjaźni, współpracy i  
wzajemnej pomocy. Serdecznie 
życzę bratniemu narodowi hułgar 
skiemu i ludowej republice Buł­
garii dalszych sukcesów.

MOSKWA. PAP. Jak donosi a- 
gencja Sinhua, b. naczelny dowód 
ca wojsk kuomintangowskich w  
Chinach północnych — gen. Foo- 
Tso-I wystosował depeszę do prze 
wodniczącego Komunistycznej Par 
tii Chińskiej Mao-Tse-Tunga oraz 
do innych partii demokratycz­
nych, w  której potępia reakcyjną 
działalność Kuomintangu oraz do-

List W allace 'a
cfo T r u m a n a

do odważnego przyznania się do j wyniku działań wojennych prze- 
. . s szli na południowy brzeg rzeki, po*

stanowiła powrócić do swych 
stron rodzinnych. Uchodźcy ci o-
trzymałi wiadomość o całkowitej 
normalizacji życia na terenach 
zajętych przez chińską Armię Lu­
dową, podczas gdy w  Nankinie, 
Szanghaju i innych miastach, po­
zostających jeszcze pod kontrolą 

j Kuomintangu, skaazni są na 
i śmierć głodowy ,

błędów I zawarcia pokoju. W  za­
kończeniu depeszy Foo-Tse-I ko­
munikuje, że oddaje się do dyspo 
zycji Mao-Tse-Tunga.
V/ odpowiedzi Mao-Tse-Tung 

podkreślił odpowiedzialność rządu 
kuomintangowskiego za rozpoczę­
cie i prowadzenie kontrrewolucyj­
nej wojny domowej. Co się tyczy 
osób, wchodzących' w  skład reak­
cyjnego rządu Kuomintangu -—•

W ym ian a  depesz
między generalissimusem Stalinem 

a premierem Fagerho lmem
MOSKWA. PAP. Premier Fin- | dział w  następujących Słowach: 

landii Fagerholm skierował do j Proszę, panie premierze, przy- 
generalissimusa Stalina depeszę z j  jąć moje .podziękowanie za Pań- 
okazji rocznicy zawarcia radziec- j skie gratulacje z  okazji rocznicy 
ko - fińskiego układu o przyjaźni. ! podpisania układu o przyjaźni, 
W  depeszy tej Fagerholm zapew- j współpracy i Wzajemnej pomocy 
nia rząd radziecki o dążeniu rzą- pomiędzy ZSRR i republiką fjń-
du fińskiego do dalszego rozwoju 
przyjaznych stosunków pomiędzy 
ZSRR i Finlandią.

Generalissimus Stalin odpowie-

ską. Wyrażam życzenia sukcesów' 
w  dziele rozwoju i umocnienia 
przyjaźni pomiędzy naszymi na­
rodami.

tej polityki zakorzeniła się korup­
cja. upadła gospodarka narodowa 
i kultura, nastąpiło zubożenie 
mas pracujących, a kraj został pod 
porządkowany Stanom Zjednoczo­
nym. Partia Komunistyczna zwy-

Wierni słudzy imperializmu

Prawicowe kierownictwo brytyjskich Zw. Zaw,
lirzeciwko Kongresowi Paryskiemu

LO ND YN  PA P . Prawicowe^ kie 
rownictwo kongresu , brytyjskich 
związków zawodowych (TU C ) ro­
zesłało do wszystkich związków 
zawodowych okólnik, ostrzegają­
cy przed udziałem w  paryskim

Rozpacziiwa sytuacja
ludności w zachodnim Berlinie
po reformie walutowej

¡BERLIN PAP. Mieszkańcy za­
chodnich sektorów Berlina prote­
stują w dalszym ciągu energicz­
nie przeciwko wprowadzeniu 
przez anglosaskie władze okupa­
cyjne m aiki zachodniej, jako je­
dynego środka obiegowego w 
tych sektorach. Odczuwa się na­
dal powszechny brak marki za­
chodniej. Mieszkańcy sektorów za 
chodnich odmawiają uiszczania o- 
płat w  t. zw, marce „b “ za wy­
najmowane lokale oraz w  komuni 
kaeji miejskiej. Na tym tle docho 
dzi bezustannie do poważnych in 
cydentów. Wpływy z komunikacji 
w  tych sektorach zmalały ostat­
nio o 40 procent.

Kongresie Pokoju. W  oświetleniu 
prawicowego przywództwa TUC, 
Kongres Paryski jest „Imprezą 
Komunistyczną“ . Okólnik TUC do 
radża związkowcom, aby nie przy 
stępowali dó akcji pokojowej w 
jakiejkolwiek bądź formie. Równo 
cześnie TUC zarządził oficjalne 

| śledztwo w  związku z wiadomoś- 
j cię, że federacja rad związkowych 
] okręgów Lancashire i Cheshire 
postanowiła wysłać swych delega 
tów na Kongres Paryski, (w )

P O L S K A  L U D O W A
ukazuje wielkość swoich twórców narodowych

[e fn ó ifie n ie  p r e n t ie r n  C ą j j r u n k i & Ę M J i C M u

na inauguracji Roku Słowackiego w  Wfctrszawie
Uroczystością dzisiejszą inaugu- j łość, wyrażać ją, przeczuwać ją, 

r u jemy Rok Słowackiego. j opiewać — jako przyszłość naro-
irwa Rok Mickiewiczowski. Trwa I dowych kultur rozwijających sie 

Rok'Szopenowski. ! z nieprzebranych pokładów ludno-
Naidadaja sie wiec na siebie wy i śc.i.

dobyte z przeszłości i ukazane te- j JuIiusz słowacki i jego wielkość 
razmejszosc. najwspanialsze szczyty j n u j s i i n i e j  m o ż e  m ó w i J “  
polskiej kuiury narodowej, uoso- ¡przezwyciężaniu., 
btone w postaciach tego okresu, | Sam siebie uważał za poete 
w którym wsrod tragicznych -------1 ■ • •

Rozumiał ją nie w powietrzu, ale 
na tle konkretnych wydarzeń,, jak 
rzeź galicyjską. I co dziwne, kon­
kretne wydarzenia i konkretna wal­
ka, która tak często powoduje 
wzrost wahań pseudo-liberalnych 
piękno-duchów i nieraz ucieczkę od 
rewolucji —  u niego' powiększały 
rozumienie zjawisk, rzecz prosta

przejść naszego namuu, w nierów­
nej walce i w burzy Wiosny Lu­
dów, w myślach i pismach genial­
nych twórców socjalizmu — ro­
dzić się zaczynał* przełom nowej 
epoki.

Wielkość naszych twórców z 
owego okresu przełomu polega na 
tym, że. umieli oni wśród walk, 
wahań 1
swoją teraźniejszość, obrośniętą 
złymi i dobrymi tradycjami,

przyszłości, w tym widział swoją I ną miarę rozumienia epoki. Jakże 
siłę, swą samotność, swą wielkość' j dobitnie widzimy to w polemice z 
swoje zwycięstwo, które wróżył ! Krasińskim, gdy kpi z tych,’ co
ludom, 
wraz ze

LUDY
DZIĘKI
DZÍÉKÍ

zwycięstwo, które dziś 
Słowackim święcą ludy,

ŚWIĘCĄ ZWYCIĘSTWO 
REWOLUCJI NIE 

SIELANKOWYM. UTO-
PIJNYM PRZEOBRAŻENIOM DO

ZWYCIĘSTWO DZIĘKI SWOJEJ 
SILE I SWOJEJ WALCE.

poprzęz nasze zmagania o w ol­
ność, poprzez nasze, na dziele Re­
wolucji Listopadowej, oparte po­
czątki socjalistycznego budownic­
twa..

Dziś niejedna wąska warst­
wa.' nie garstka estetów, ale 
cały naród w wyniku tych 
przemian oceniać będzie, co 
w _ Słowackim jest wielkie, 
twórcze i postępowe, co tętni 
zmaganiami woli. i myśli iudz 
kiej w walce, o lepszy świat, 
co trwale wzbogaca naszą kul­
turę. co jest nieśmiertelne.

Niech inaugurowany dziś 
„Rok Słowackiego” będzie w

! drżą na brzęk kos chłopskich, 
widok groźnych twarzy Kilińskich.

Trzeba powiedzieć, że ten, ów­
czesnymi środkami i  ówczesnymi 
skojarzeniami wyrażony, rewolu­
cyjny pogląd poety brzmi tętnem i p e łn iw y k o rzy s ta n y , aby  Sio 

„m w ¡..«u i b r y c h  PANÓW C7I A rn r r rA w  dzisiejszej wałki z  tymi, co ucie- j w aek i stał się rea ln ie  po przez
rozterek, przezwyciężać j Ff, « y rp n o ,™ ' ć frrrrA  in n v  ! kaja. od narodowych rewolucji w [upowszechnioną znajom ość 
raźniekzośr nhminMii 1. R  “  ■ bw lĘLĄ LUDY i krainy liberalizujących pseudo- j tfó tw órczości —  poetą narodu

pięknoduchów—-  w  reformizm, w  -.polskiego; —  przepraw ia jącym  
kosmopolityzm, a w  konsekwencji o °  ca łego nałrodu, _ .rozuinia- 
zawśze w  służbę sił aMynarodo-j ^Ym. przez cały- naród, 
wych i wstecznych. j 'tok Mickiewicza, Kok Szo-

Ileż walki Słowackiego z w ią- j  » * £ * ' Słowackiego. A więc 
żąeym Polskę czerepem szlache- ! ™ k, . najwspanią -
czyzny, który stał się z czasem cze s ]?e[  ¿ 6£  & u  J f i d L y t t

pracujący. N IE CH  ST A N IE

umieli po dobre sięgać do skarb- i
nicy przeszłości, że unlieli przez j Jakże genialnie blisko naszej e- 
siębie tworzonymi środkami arty- ! pocę rozumiał i istotę narastania re- 
styczftymi — walczyć o przysz- | Wolucjł Słowacki.

Wielki wiec w Chicago
n a  r x e c z  p o h o § n

CHICAGO PAP. Odbył się tu 
wielki wiec w obronie pokoju z u- 
działem kilku tysięcy osób. Czte­
ry puste krzesła na podium sali 
symbolizowały nieobecność, gości 
zagranicznych, którzy na żądanie 
departamentu stanu musieli wyje 
chać z USA. W  licznych przemó­
wieniach wypowiedziano się prze­
ciwko paktowi atlantyckiemu i po 
tępiono akcję departamentu sta­
nu, skierowaną przeciw' niedawne­
mu nowojorskiemu kongresowi w 
obronie pokoju,

Budują, oszczędzając i wzmacniając produkcję j
w y g r a m y  w a lk ą  o pokó j

Społeczeństwo polskie manifestuje wolę obrony zdobyczy ludzkości
WARSZAWA (PAP). Z całego | koncentracyjnych oraz na grobie i już nigdy nie powtórzyła się krw 

kraju napływają uchwały, i rezolu-j Nieznanego Żołnierza, w Łodzi. iwa masakra ludzkości.
cje, w których społeczeństwo pol­
skie podkreśla niezłomna wolę. ob­
rony pokoju i postępu.

Liczne, odbywające się na tere­
nie całego kraju, wiece i -akademie 
zorganizowane z okazji międzyna­
rodowego tygodnia b. Więźniów 
Politycznych gromadzą- wielotysięcz 
ne rzesze b. więźniów politycznych 
i społeczeństwa.

Vv 21 miastach województwa 
łódzkiego odbyły się 10 kwietnia 
br. masowe zebrania manifestacyj­
ne, zorganizowane przez Polski 
Związek b. Więźniów Politycznych 
wespół ze Związkami Bojowników 
z Faszyzmem, Inwalidów Wojen­
nych i Ligą Kobiet.

Uczestnicy zebrań manifestowali 
w żywiołowy sposób swą nieugię­
tą wolę utrzymania pokoju i uda­
remnienia zamiarów podżegaczy 
wojennych. Zebrania poprzedziło 
uroczyste złożenie wieńców na gro 
bach żołnierzy polskich i radziec­
kich, w miejscach kaźni i obozów

Kulminacyjnym punktem uroczy­
stości była 'wielka manifestacja spo 
łeczeństwa łódzkiego, w czasie 
której zabrał głos Nprezes Woje­
wódzkiego Zarządu Polskiego Zwią­
zku b. Więźniów Politycznych — 
ob. Wincenty Stawiński. Mówca 
scharakteryzował obecną sytuację 
polityczną na arenie międzynarodo­
wej i zwrócił się do zebranych z 
wezwaniem, aby wzmogli wysiłki 
w pracy nad budową Polski Socja­
listycznej, dając przez to swój 
wkład w dzieło umacniania świato­
wego. frontu anfyimperialisty.czne- 
gOj na którego',Czele stoi Związek 
Radziecki.

W imieniu Związku Bojowników 
z Faszyzmem, przemówił ob. Sta­
nisław Madej, który m. in. -oświad 
czyi: „Waikę o pokój wygramy, 
budując, oszczędzając i wzmacnia­
jąc produkcję“ .

Przedstawiciel Związku Inwali­
dów Wojennych wyraził gorące 
pragnienie swych towarzyszy, aby

wa masakra ludzkości
Delegat Związku Młodzieży Pol­

skiej w mocnych słowach określił 
stanowisko członków swej organi­
zacji, którzy wytężoną pracą i na­
uką chcą ugruntować dzieło poko­
ju.

Uczestnicy zebrania uchwalili re­
zolucję, w której m. inn. czytamy: 

„Pomni okropnych skutków o- 
statniej wojny, obozów i krema­
toriów, zniszczenia dobrobytu i 
kulturalnych zdobyczy ludzkości 
oświadczamy, że zdecydowanie i 
konsekwentnie będziemy walczyć 
w czołowych szeregach świato­
wego obozu sił postępu 1 pokoju. 
Przesyłamy serdeczne pozdrowie­
nia Kongresowi Pokojowemu w 
Paryżu, wraz z życzeniami po­
myślnych obrad dla dobra ludz­
kości“ .
Zebrani przesłali braterskie po­

zdrowienia wszystkim bojownikom 
i więźniom politycznym, walczą­
cym z faszyzmem oraz słowa za­
chęty do prowadzenia tej walki, 
aż do. zwycięskiego końca.

repem nowych klas wyzyskują­
cych. ILEŻ W A L K I SŁOW ACKIE 
GO 'A M ARTW O TA POW IERZ­
CHOWNEJ TRAD YCJI K A TO LIC  

| KIEJ, Z PO STAW Ą W A TYK A N U  
| W OBEC PO LSKI, Z BRZMIE- 
j N IEM  TRAD YCJI SZLACHECZ- 
! C ZYZNY — ROZBRZM IEW A 
; DZIŚ N IEPRZEM IJAJĄCĄ A K ­
TU ALNO ŚC IĄ  W A L K I N A ­
SZYCH CZASÓW O R E A L IZ A ­
CJĘ POSTĘPU SPOŁECZNEGO. 
STW ARZA  WIELKOŚĆ SLOW AC 
KIEGO, JAKO POETY N A ­
SZYCH CZASÓW, POETY PO ­
STĘPU.

I dlatego pojmo-wanie Słowac­
kiego przez nasze pokolenie nie 
jest żadną dogodną cytatologią.

Przez dziesiątki, lat usiłowano 
zepchnąć z powrotem M ickiewi­
cza i Słowackiego w  zamęt epo­
ki, w  której tworzyli, i nie poka­
zać, że ją przerastali, i zamazać, 
zasłonić przed narodem istotne— 
nieprzemijające cechy wielkości 
ich dzieła.

Dzisiaj Polska Ludowa sięga­
jąc do skarbnicy przeszłości na­
szej bogatej kultury narodowej, 
aby na niej oprzeć dalszy je j roz 
wój, ukazuje w  pełni wielkość 
swoich narodowych twórców, ta­
kich, jak Słowacki.
Pokazujemy ich dzisiaj na tle 

dziejowych przemian, realizowa­
nych konsekwentnie zorganizowa­
ną wolą mas pracujących od L i­
stopadowej . Rewolucji ■ rosyjskiej,

NIE ua gruncie dorobku prze­
szłości, POCZĄTKIEM  NO­
WEGO (JKRESII, M S PA N IA  
LEGO R O ZK W ITU  POSTE  
POW EJ. LUDOW EJ, SOCJA 
LISTYCZNEJ W  TREŚCI, 
PO LSK IE J  K ULTUR Y  N A ­
RODOW EJ

HOŁD PROCHOM  
J. SŁO W ACK IEGO

KRAKÓW  (PAP). W  zwią4 
ku z rozpoczynającym się Ko­
kiem Juliusza Słowackiego 
staraniem Związku Literatów 
Polskich w Krakowie oddano 
hołd. prochom poety u .jego sar 
kofągn w grobach królew­
skich na Wawelu.

~W manifestacji, wzięli u- 
dział przedstawiciele władz 
miejscowych z wicewojewodą 
Euhińskim na czele, przedsta­
wiciele partii politycznych, 
Wojska Polskiego. OKZZ, or­
ganizacji młodzieżowych i 
świata literackiego.

W  krypcie przed sarkofa­
giem przemówienie o życiu i 
twórczości Słowackiego wy gło 
sił prezes Krakowskiego Od­
działu Związku ' Literatów, 
FI ukowski.

Po uczczeniu pamięci poety 
chwilą milczenia, nastąpiło 
złożenie licznych wieńców na 
sarkofagu, wśród nich od KW  
PZPR, OKZZ i Związku Lite- 
ra tów . -P olakich»
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«i . Zacieśnić przyjaźń ze Związkiem Radzieckim
ykonac przedterminowo plan —  Rozwinąć współzawodnictwo pracy

R o b o tn ic y  fa b ry k i w Pustkowie o d p o w ia d a ją  na p a k t atlantycki
Kobotnicv i nrafnwnirv TnlrUdA.^ n__z»___ • _ , ..Robotnicy i pracownicy zakładów w Pustkowiu przesłali na 

MrraniCMyChl Zygmunta Modzelewskiego,

Wszyscy pracownicy wytwórni tworzy w PIastyczńych~wTniStko 
wie, wchodzącej w skład Przedsiębiorstwa Państwowego Ośwlę- 
cirw n», nr radzie wytwórczej w dniu 4 kwietnia 1949 roku, w 
*w«p:Lj c ma^eym być podplsa-nym w dniu dzisiejszym tak zwa 
nym paktem północno-atlantyc-kim wyraźnie skierowanym lako 
narzędzie agresji przeciwko Związkowi Radzieckiemu i krajom de- 
mokraeji ludowej — na znak protestu uchwalają jednogłośnie:

Trzy punkty rezolucji robotni­
ków Pustkowa —  to trzy bojowe 
hasła obrońców pokoju.

Punkt pierwszy rewolucji —  
przystąpienie do Towarzystwa 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej —  
to wyraz głębokiego zaufania ro­
botników polskich do ZSRR, jako 
najtrwalszej epoki pokoju świato­
wego, jako potęgi zdolnej unicest­
wić zamachy ciemnych sił impe­
rializmu, jako ośrodka obozu

1 ZAPISAĆ SIĘ MASOWO DO 
SZEREGÓW TOW ARZYS­

T W A  PRZYJAŹN I POLSKO-RA­
DZIECKIEJ.

2 W YKONAĆ 3-LETNI P L A N  
PRODUKCYJNY PRZED­

TERMINOWO, TO JEST W  43 
D NI PRZED KOŃCEM ROKU 
BIEŻĄCEGO.

3 WEZWAĆ W SZYSTKIE  W Y ­
TW ÓRNIE PRZEM YSŁU 

CHEMICZNEGO DO PODOBNE 
GO CZYNU ROBOTNICZEGO.

Pustków, dnia 4 kwietnia 1949 
roku.

* *  *
Komentując powyższą uchwałę 
organ centralny naszej partii „T ry  
buna Ludu" pisze:

Robotnicy i pracownicy wytwór 
ni tworzyw plastycznych w  Pust­
kowie (których rezolucję drukuje 
my powyżej), przejrzeli z niezwy­
kłą przenikliwością istotę polity­
ki i imperializmu. Uchwycili isto­
tę zamierzeń podpalaczy świata i 
znaleźli właściwą odpowiedź na 
pakt atlantycki.

Pakt atlantycki jest dyploma­
tycznym odpowiednikiem pobrzę­
kiwania bombą atomową. I  bom­
ba i pakt miały na celu szantaż i 
zastraszenie. Liczono, że tymi 
środkami złamany będzie opór 
mas przeciwko podżegaczom wo­
jennym i imperialistycznym agre­
sorom. Rezolucja ' robotników 
Pustkowa, to dowód niezbity, że 
nie pomoże ani szantaż ani ter­
ror.

państw demokratycznych, postę­
powych i pokojowych.

Punkt drugi rezolucji —  wez­
wanie do przedterminowego wyko 
nania planów gospodarczych —  to 
wyraz wiary robotnika polskiego 
w Państwo Ludowe, to dążenie do 
jak najwydatniejszego wzmocnie­
nia tego Państwa w  myśl jedynie 
słusznego założenia, że spotęgo­
wanie sił Polski Ludowej to nasz 
wkład de wzmocnienia potęgi obo 
zu pokoju. Rośnie co dnia potęga 
państwa socjalizmu —  Związku 
Radzieckiego. Musimy wytężyć 
swe siły, by dotrzymać mu tempa 
we wspólnym pochodzie po drodze 
postępu i pokoju. Obok nas wre 
praca w  krajach demokracji lu­
dowej, wznoszących, jak my, fun 
damenty socjalizmu. Nie wolno 
nam zostać ani na krok w  tyle.

W  szlachetnym współzawodnłc-

S e t g g ę a

niepodległości Węgier

twie o wzmocnienie sił obozu po­
stępu bierze udział każdy zakład 
pracy w mieście i na wsi, każdy 
robotnik, chłop i pracownik umy­
słowy. Punkt trzeci rezolucji —  
wezwanie do podjęcią inicjatywy 
robotników Pustkowa przez wszy 
stkie zakłady przemysłu chemicz­
nego —  t o . wyraz tej właśnie so­
lidarności ze wszystkimi ludźmi 
pracy w  Polsce, to poczucie, że 
wszyscy, którzy budujemy Pol­
skę Ludową, mamy te same dążę 
nia i cele na oku. Wiemy, że wez 
wanie robotników Pustkowa spot 
ka się z właściwym oddźwiękiem 
jak Polska długa i szeroka.

. PRZED OTW ARCIEM  „TARGÓW  POZNAŃSKICH"

BUDAPESZT. PAP. W dniu 14 
kwietnia upływa 100 lat od chwili, 
kiedy na wniosek Ludwika Kos­
sutha ogłoszono detronizację do­
mu Habsburgów oraz niezawis­
łość Węgier. Rada Niepodległoś­
ciowego Frontu Ludowego wyda­
ła odezwę, w  której podkreśla, że 
z okazji tej rocznjcy lud węgier­
ski raz jeszcze zamanifestuje wo­
lę pokoju oraz obrony, przy po­

mocy wszystkich środków, nieza­
wisłości swego kraju.

14 kwietnia odbędą się wielkie 
uroczystości w  Debreczynie z u- 
działem prezydenta Republiki, 
członków rządu, przywódców 
Frontu Ludowego i partyj poli­
tycznych, przedstawicieli kościo­
łów, różnych organizacji i stowa­
rzyszeń.

D a ls z e  s u k c e s y
greckiej armii demokratycznej

Goście weqierscy
U )  G d y n i

W  dniu wczorajszym w Gdy 
ni bawiła wycieczka Węgier­
skiej Milicji, która zaznajo­
miła się z pracą portu i zwie­
dziła kilka statków. Gości wę­
gierskich serdecznie przyjmo­
wała załoga naszego statku 
sas „Pułaski”.

Porty polskie przeładowują 
obecnie poważne ilości tuwa 
row, idących tranzytem dla 
Węgier, w związku z czym 
społeczeństwo węgierskie obja 
w;a duże zainteresowanie ich 
odbudową i rozwojem.

PARYŻ. PAP. Agencja Elefteri 
Ellada podaje komunikat naczel­
nego dowództwa greckiej armii 
demokratycznej, stwierdzający 
kontynuowanie walk w  górskim 
rejonie Smalikas - Grammos - 
Voeion. Obecne walki maja na 
celu dalsze rozbicie i rozproszenie 
sił faszystowskich. Na skutek po­
niesionej ciężkiej klęski, nieprzy­
jaciel musiał sprowadzić posiłki z 
innych części kraju. Odparto licz­
ne ataki faszystowskie. W ciągu 
dwudniowych walk —  w  dniach 
7 i 8 kwietnia .— nieprzyjaciel 
stracił 1.219 żołnierzy w  zabitych, 
rannych i jeńcach. Zdobyto znacz­
ne ilości materiału wojennego.

Po 7 godzinach dzielnym party­
zantom udało się przełamać nie­
przyjacielski pierścień i wycofać 
z miasta. Inny z oddziałów par­
tyzanckich zniszczył w  Salonikach 
wielkie garaże wojskowe.

Robotnicy Pustkowa podjęli swą 
rezolucję z własnej inicjatywy. 
Zebrali się, aby przedyskutować 
sytuację i zamanifestować swe 
stanowisko wobec nowego zama­
chu na pokój światowy. Znaleźli 
sami najtrafniejszą odpowiedź. 
Jest w  tej uchwale robotników 
Pustkowa głębokie zrozumienie 
sytuacji międzynarodowej, trzeź­
wy osąd polityczny i są właściwe 
wnioski praktyczne. A  przecież 
wytwórnia Pustkowie to niewielki 
stosunkowo zakład, zatrudniający 
paruset zaledwie ludzi, położony 
na uboczu, zdała od wszelkich cen 
trów przemysłowych. Rezolucja 
robotników Pustkowa jest dowo­
dem, że nie tylko czołówka pol­
skiej klasy robotniczej zdaje so­
bie sprawę ze swych zadań po­
litycznych. Dowodzi ona ponad 
wszelką wątpliwość, że najszersze 
masy robotnicze, nawet na dale­
kiej prowincji, są w  pełni świado 
me swej przodującej roli politycz 
nej i potrafią z niezawodną traf­
nością wskazywać narodowi dro­
gę.

Z tej pełni dojrzałości i świado 
mości politycznej, z ducha gotowo 
ści do walki wyrosła rezolucja ro­
botników i pracowników Pustko­
wa, którzy znaleźli właściwą odpo 
wiedź.

100 tonowa klatka walców wyprodukowana w hucie 
„Zygmunt" stoi już w hali przemysłu ciężkiego.

Holowniki ze stoczni w Pleniewio
usprawnią żeglugę na Odrze

W 1948 r. Stocznia Dyrekcji 
Dróg Wodnych w Pleniewie otrzy­
mała 29 lodzi desantowych typu 
LCM. Część z nich przekazano po­
szczególnym Zarządom Wodnym, a

Oddział wolnych strzelców za­
atakował w  centrum Salonik gru­
pę oficerów i żołnierzy faszys­
towskich, zabijając wszystkich. 
Wolni strzelcy stoczyli następnie 
na ulicach miasta zaciętą walkę 
z innymi żołnierzami monarchis­
ty cznymi.

Współpraca gospodarcza Polski I Czeciiosłowacjl
MfSrusttewtsjje się  w  p o r t a c h

g j p & c z t n e \ s  » C z e c l i «

Wbrew dyskryminacyjnej polityce
stały rozwój Europy Wschodniej

MOSKWA (PAP). W dzienniku 
„Izwiestia“ ukazał się artykuł, ko­
mentujący nowe próby USA ma­
ksymalnego ograniczenia wymiany 
handlowej pomiędzy zachodnią i 
wschodnią Europą.

„W  wyniku urzeczywistniania 
„Planu Marshalla“ — pisze dzien- 
nik — gospodarka państw zachod­
nio-europejskich biegnie po równi 
pochyłej. Dyskryminacyjna polityka 
amerykańska w odniesieniu do han 
dlu międzyeuropejskiego zadaje 
śmiertelny cios krajom zachodniej 
Europy,

Dyskryminacja ta stanowi część 
składową „Planu Marshalla“ . Żąda­
nie znacznego ograniczenia handlu 
ze wschodnią Europą widnieje we 
■wszystkich dwustronnych układach, 
zawieranych przez USA z krajami 
marshallowskimi. Jednak nadzieje 
monopolistów amerykańskich na to, 
że ograniczenie iub zakaz ekspor­
tu do ZSRR i kfąjów ludowej de­
mokracji uniemożliwi ich odbudo­
wę i rozwój gospodarczy — cał­
kowicie zawiodły. Pomimo dyskry­
minacyjnej polityki amerykańskiej, 
notuje się w gospodrce wchodniej 
Europy staty rozwój i postęp.

Inaczej nątomiast przedstawia się 
sytuacja w zachodniej Europie — 
stwierdza „Izwiestia“. Izolowane 
(na skutek machinacji amerykań­
skich businessmenów) od wschod­
niej Europy, kraje te zostały zmu­
szone do zakupywania towarów i 
surowców za oceanem, plącąc za 
[p dolarami i ' zlotem. Starając się 

wszelką cenę zdobyć hegemo-

marshallowskich przerwania ekspor 
tu do wsehodniej Europy na tej 
podstawie, wbrew dyskryminacyj- 
wzmacnial rzekomo potencjał wo- ski 
jenny znajdujących się tam kra­
jów. Do kategorii towarów zakaza­
nych zaliczono jednak i te, które 
v/ Istocie nie mają zupełnie nic 
wspólnego ze sprawami potencjału 
wojennego.

Charakterystyczne jest — koń- 
■t CZV dziennik — że npv prasa 4)ry- j słow acji w W arszaw ie p
fyjska wiąże ograniczenie handlu 1 x—  ~   M
pomiędzy Anglią a wschodnią Eu­
ropą z podpisaniem paktu północno­
atlantyckiego. W ten sposób, mo­
nopoliści amerykańscy wykorzystu­
ją pakt dla wzmocnienia wielostron­
nego nacisku na jego uczestników“ .

W  dniu wczorajszym odby­
ło się w Gdyni, w obecności 
M inistra Żeglugi tow. A. Ra­
packiego i Charge d’affaires 
Republiki Czechosłowackiej p. 
Krabec’a, uroczyste powitanie 
nowej jednostki polskiej ma­
rynarki handlowej m/s„Czech” 

Do zebranych na statku go­
ści przemówił delegat załogi 
town Romanowski. Oświad­
czył on, że nowa jednostka 
polskiej marynarki handlowej 
nazwana została symbolicz­
nym imieniem jednego z 
trzech legendarnych braci sło­
wian, aby podkreślić w ięzy 
przyjaźni, łączące narody Pol- 

i Czechosłowacji. Załoga1 
statku zobowiązuje sic w ypeł­
nić wszystkie nałożone na nią 
obowiązki i pracą swoją czyn 
nie współdziałać przy pogłę­
bianiu współpracy gospodar­
czej i politycznej obu krajów-

Charge d’a ffaires Czeeho- 
. Kra-

bec w' przemówieniu swoim 
podkreślił, że tylko ustrój so­
cjalistyczny, który budują oba 
bratnie narody, może zapewnić 
stały rozwój współpracy m ię­
dzy krajam i i budowę trw ałe­
go pokoju w  Europie.

W  « c s s z f j s a  G - c a s j  f w f e s i ę c g f

fabryka w y robów  m etalowych w  Rumii
zwiększyła 4,5-krotnie obroty

za
nię na rynkach zachodnio-europej­
skich, ekspansjoniści amerykańscy 
uciekli się ostatnio do nowego ma­
newru. Zażądali oni od krajów

Fabryka wyrobów metalowych 
Nr 1 w Rumii, należąca do Gdań­
skiej Dyrekcji Przemyślu Miejsco­
wego wykonuje od kilku miesięcy 
bardzo poważne' zamówienie na u- 
rządzenia dla największych . zakła­
dów przemysłu chemicznego w 
Polsce. Fabryka wykonała już 
znaczną ilość zbiorników, kodów
itp. urządzeń. Niedawno, po raz 
pierwszy w Polsce fabryka w Ru­
mii wykonała pierwszą serię pomp 
wirowych dla tłoczenia gorącycii 
olejów. Przeprowadzone badania 
techniczne wykazały, że fabryka 
wywiązała się z nowych zadań ku 
pełnemu zadowoleniu zleceniodawcy.

Poza tym fabryka w Rumii i Od­
dział jej w Gdyni biorą coraz żyw­
szy udział w dostawach dla prze­
mysłu stoczniowego, wykonując 
iiuminatory, nawieżniki itp. urzą- I 
dzenia.

Robotnicy wytężają wysiłki, aby 
pracą swoją przyczynić się do 
przyśpieszenia realizacji planu 3 let­

niego. Obroty, które do październi­
ka ubiegłego roku nie przekracza­
ły 2 mil. zł. miesięcznie, wzrasta­
ją stale i osiągnęły w marcu po- W  na jb liższym  czasie roz- 
nad 9 mil. zł. Załoga, która liczyła pocznie się sezon budowlany 
przed pól rokiem zaledwie 100 j na nabrzeżach portow ych  i w  
osób, powiększyła się obecnie do j zw iązku z tym  P rzed s ię tio r- 
214. I stwo R obót In żyn ie ry jn o  -

Uroczystość na m/s „Czech” 
przemieniła się, ze zwykłego 
powitania nowej jednostki poi 
skiej marynarki handlowej, w 
manifestację przyjaźni mię­
dzy obu krajami.

Nazwy „Czech” „Dech”  i 
„Ruś” będą nie tylko imiona- 
im statków, lecz ’ wyrazem 
wspólnoty narodów słowiań­
skich, budujących swe życie 
na nowych podstawach i wal­
czących pod przewodnictwem 
Związku Radzieckiego o u- 
trwalenio pofcoju.

Przez porty polskie przecho 
dzi obecnie coraz więcej towa­
rów czeskich. Tranzyt obojmu 
.je niętylko ładunki masuwe, 
ale i wysoko wartościową dro 
bnicę.

Zespół portowy Gdańsk — 
Gdynia, jako port bazowy dla 
7-iniu podstawowych szlaków 
staje się czołowym portem dla 
tranzytu czeskiego. Obsłu­
gując wraz ze Szczecinem co­
raz liczniejsze potrzeby gospo­
darcze Czechosłowacji, zespół 
portowy Gdańska — Gdyni 
przyczynia się dodalszego po­
głębiania współpracy między 
obu krajam i w  dziedzinie eko-‘ 
nomicznej, aktywnie współ­
pracuje przy rozwijaniu sto­
sunków kulturalnych, wym ia­
ny turystycznej, jest jednym

z czynników zacieśnienia przy 
jaźni m iędzy naszymi naroda­
mi.

W  godzinach popołudnio­
wych odbyły się rozmowy 
przedstawicieli czesko - sło­
wackich central handlu zagra 
mężnego i reprezentantów poi 
skiełi przedsiębiorstw żeglu­
gowych _ oraz administracji 
portowej. Przedmiotem roz­
mów; było zagadnienie rozsze­
rzenia współpracy i praktycz­
nego rozwiązania powstają­
cych związku z nią proble­
mów, Toczyć się one będą w 
dalszym ciągu na terenie W y ­
brzeża i ewentualnie w W ar­
szawie. Przebieg rozmowę pro 
wadzonych w  atmosferze wza­
jemnego zrozumienia obopól­
nych interesów, wskazuje na 
to,_ że obroty tranzytowe cze­
skich surowców w  imporcie i 
wyrobów przemysłowych w  
eksporcie zostaną poważnie 
zwiększone.

4 pozostały w Stoczni, Robotnicy 
postanowili — po uzgodnieniu z 
dyrekcją przebudować lodzie na 
holowniki i tym samym zwiększyć 
tak potrzebny nam tabor śródlądo­
wy. Dzięki wytężonej pracy całej 
załogi, a szczególnie tow.tow, Wa- 
silowskiego z działu silników i Ry 
baka z działu kadłubowego oraz 
brygadzisty-kadiubowego ob. Ziół­
kowskiego, prace ukończono przed 
planowanym terminem i w pierw­
szych dniach kwietnia 4 ładowni­
ki, każdy o mocy 384 KM, prze­
jęte zostały przez Państwową Że­
glugę na Odrze. Zdolność holow­
nicza każdego z nich dochodzi do 
2000 ton. Przy budowie zastosowa­
no poraź pierwszy w Polsce tele­
grafy maszynowe, skonstruowane 
przez techników Stoczni.

W przebudowie znajdują się 3 
dalsze lodzie desantowe, które rów 
nież zostaną użyte na Odrze. Ko­
niec przebudowy planowany jest 
na 1 lipca br.

Oprócz tych prac, rozpoczęto 
również kapitalny remont 3 poglę- 
biarek kubłowych. Są to: „Jasz­
czurka II“ o wydajności 30 ms na 
godzinę oraz „Dzik“ i „Żółw“ o 
podobnej wydajności. Poglębiarki 
wydobyte zostały z basenu Stocz­
ni w Pleniewie i posiadały około 
65 proc. zniszczenia. Pominno krót­
kiego okresu przewidzianego na 
remont tych jednostek, robotnicy 
postanowili skrócić czas remontu 
o 1 miesiąc, zobowiązując się od­
dać je na J5 maja. Po remoncie 
poglębiarki przejdą do dyspozycji 
Państw. Przeds. Eksploatacji Ło­
żysk Rzecznych, które mieści się 
w Warszawie.

Nowy komitet Rodzicielski
w  « 9 « # c r # i s s z & o l e  U l a *  2 7

Dnia 10 hm. w  szkole pow- I Rodzicielski. W  skład jego we 
szechnej Nr. 27 w Gdańsku ¡ szło 8 robotników i 6 praeowi
odbyło się zebranie, na któ­
rym  wybrano nowy Kom itet

Plany oszczędnościowe
morskich przedsiębiorstw budowlanych

Budowa łodzi pomiarowej
„ M a r  t a  “

Ciekawą pracę wykonuje 
obecnie Stocznia Północna w 
Gdańsku. Przebudowuje ona 
przyholowany ostatnio kadłub 
na łódź potrzebną do pomia­
rów  przybrzeżnych i kanało­
wych. Zbudowana z drzewa 
dębowego łódź, posiada 12 mir. 
długości. Po  remoncie zaopa­
trzona zostanie w  6 oylindro- 
w y silnik, o mocy 70 KM . Mo­
torówka, utrzyma ster syste­

mu Kitchena, umożliwiający 
zmianę kierunku' kursu, przez 
odpowiednie rozchylenie wzgl. 
zamknięcie skrzydeł etero­
wych.

Wyposażenie łodzi uzupełni 
specjalne siedzenia obserwa­
cyjne, ppnadto otrzyma ona 
urządzenia pomiarowe, składa 
jąe,e się z oscylatora (nadaj­
nik i odbiornik), transmitera 
i aparatu rejestracyjnego,

I Morskich wspólnie z załogą 
robotniczą opracowało plan 
oszczędn ościowy. Przewid i ije 
on uzyskanie w ciągu roku 
31 mil. zł. z czego na Gdańsk 
przypada 13 mil. zaś na Szcze 
mu 18 mil. zl. Sumy te bę­
dą uzyskane przez ścisło pla­
nowanie robót i usprawnie­
nie ich wykonania oraz przez 
podniesienie wydajności pra­
cy. Przedsiębiorstwo zastosu­
je  przy wszystkich robotach \ 
system akordowy, załogi ro­
botnicze natomiast zobowią­
zały się rozwinąć ruch współ 
zawodnictwa pracy w zespo­
łach. Przewidziano również 
uzyskanie poważnych oszczęd 
nośei w  gospodarce materiało 
wej i transporcie. Już w cią­
gu maren PRTM  uzyskało 
poważne oszczędności, do któ 
ryeb powiększenia przyczyni­
ło się wydobycie łańcucha 
o wadze 1630 kg. '

ników umysłowych.
Na zebraniu konstytucyj­

nym nowy komitet omówił 
sprawę zorganizowania uro­
czystości 1-Majowych oraz 
przeprowadzenia zbiorki u- 
lieznej na kolonie letnie dla, 
dzieci. Następnie postanowię 
no wystąpić z wnioskiem do 
W E  P Z P R  i O KZZ o w y ty ­
powanie odpowiednich zakła­
dów opiekuńczych dla szkoły. 
W ym aga ona jeszcze poważ­
nej pomocy, gdyż odczuwa 
brak wyposażenia. Szkoła ta 
otrzymała w  darze od P rezy­
denta R. P. Bolesława Bieru- ' 
ta ławki dla jednej klawy. 
Brak jest jednak jeszcze bi­
blioteki. pracowni i ławek dla 
klas starszych. Do szkoły u- 
częszcza 617 dzieci, których
45 proc. stanowią dzieci robot­
ników.

Komitet postanowił zwołać 
w najbliższym czasie drugie 
zebranie, na którym będą o- 
mówione najważniejsze bolącz 
ki szkoły oraz sposoby ich 
usunięcia.

Kierownikiem szkoły, jest 
tow. Bednarski, a przewodni­
czącym komitetu rodzicielskie 

J go tow. Dr, Bogucki, . (Mar),
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U roczysta  a k a d em ia  w  Teatrze  W ie lk im  w  G dań sku
Dnia 10 bm.. na zakończenie 

Tygodnia b. W ięźniów  P o li­
tycznych, odbyła 8 i e w sali 
Teatru W ielk iego we Wrzesz- 

■ ezu okolicznościowa akade­
mia.

Po  zagajeniu uroczystości 
przez oh. Szpondera. przedsta­
w iciel P Z P R  to w. Stolarek 
w ygłosił referat o walce lu­
dzi pracy na całym świecie 
na rzecz utrzymania i utrwa­
lenia pokoju. Solidarna posta­
wa mas ostrzega podżegaczy 
wojennych przed ich zbrod­
niczym i zakusami. Rosnące 
stale siły  postępu i demokra 
cii, skupione dokoła Związku 
Radzieckiego, mają coraz bar­
dziej zdecydowaną przewagę 
nad siłami zniszczenia i potrą 
fią  uczynić pokój długotrwa­
łym.

Naród polski, odbudowują­
cy kraj po zniszczeniu wojen 
nym. znajduje się w  pierw- 
szych szeregach walczących. 
W ierząc w  sity obozu demo­
kratycznego — obozu pokoju 
odbudowujemy życie gospo­
darcze, tworzym y podstawy 
dalszego rozwoju kulturalne­
go, dążymy do zapewnienia 
dobrobytu wszystkim ludziom 
pracy. Robotnicy, chłopi, in­
teligencja pracująca, artyści 
i uczeni naszego kraju dali 
solidarny wyraz poparcia dla 
in ic ja tyw y zwołania w  Pa ­

ryżu Kongresu Pokoju, w i­
dząc w  nim jeszcze jeden krok 
naprzód w walce z wrogam i 
ludzkości.

W  -walce tej biorą również 
aktywny udział m ilony b. więź 
niów obozów _ koncentracyj­
nych, bojowników z faszyz­
mem, m iliony wdów i sierot 
po poległych w  walce z Julie 
ryzmem. Pokoju pragną lu­
dzie pracy na całym świecie. 
Jednocząc swe siły, w  oparciu 
o potęgę ZSR R  i krajów  de­
mokracji ludowej, potrafim y 
naszą walkę doprowadzić do 
ostatecznego zwycięstwa, do 
zniweczenia wysiłków podże­
gaczy wojennych.

Po referacie zebrani jedno­
myślnie uchwalili rezolucję.

M ów i ona, że najlepszym orę­
żem walki o pokój jest utrwa­
lenie przyjaźni i współpracy 
ze Związkiem Radzieckim, 
oraz pomiędzy krajam i demo­
kracji ludowej. Skutecznym 
orężem j w alki będzie odbudo­
wa i pomnożenie sił własnego 
kraju, przez dalszy wzrost 
współzawodnictwa i wydajno­
ści prący.

Po uchwaleniu rezolucji wysia­
no dwie delegacje na groby po­
mordowanych b. więźniów poli­
tycznych oraz poległych w  walce 
o wyzwolenie Wybrzeża żołnierzy 
radzieckich, które złożyły tam 
wieńce i kwiaty.

W części artystycznej akademii 
udział wzięli: pianista Tadeusz 
Kerner, skrzypaczka Anita Roma-

Wzrasta sieć sklepów
z  t a n im  o b u w i e m

Centrala Handlowa Przemysłu Skórzanego (dawniej „Bata“ ) 
posiada obecnie na terenie woj. gdańskiego 12 placówek sprze­
daży. Ciągłe przepełnione sklepy stwarzają konieczność urucho­
mienia nowych punktów, aby pracujący mogli bez trudności za­
opatrywać się w  tanie obuwie, W  związku z tym przewiduje się 
utworzenie nowych sklepów w  miastach powiatowych i w  dziel­
nicach podmiejskich Gdańska— Gdyni.

Pracownicy Oddziału Gdańskiego CHPS zobowiązali się w  ra­
mach czynu na cześć Święta Robotniczego uruchomić na dzień 
1-go M aja składy obuwia i  wyrobów skórzanych w  Kwidzynie 
i Malborku. (L ig ).

RTPD i d  służbie ludzi pracy 
W Starogardzie otwarto nowe przedszkole i świetlicę

W  baraku miejskim przy ulicy 
Nowowiejskiej w  Starogardzie od­
było się w  ub. tygodniu otwarcie 
drugiego przedszkola i świetlicy 
RTPD. Aktu otwarcia dokonał 
prezes Pow. Rady Związków Za­
wodowych tow. Wiliński. Kier. 
Oddziału RTPD  ob. Tojmer w  i- 
nauguracyjnym przemówieniu po­
dziękował poszczególnym zakła­
dom pracy —  z PZZ i PMS na 
czele, za pomoc udzieloną przy

pracach remontowych przedszko­
la i skompletowaniu urządzeń o- 
raz Kierownictwu szkoły podsta­
wowej nr 4 za pomoc organizacyj 
ną i dekoracyjną.

Nowootwarte przedszkole jest 
bogato wyposażone. Sala świetli­
cowa, położona od strony połud­
niowej jest pełna słońca. Do przed 
szkoła uczęszcza 50 dzieci pracow 
ników przemysłu spożywczego, 
skórzanego, drzewnego i energe-

W alka z analfabetyzmem
W  Elblągu

Z inicjatywy Podinspektoratu 
Szkolnego podjęta została w El­
blągu walka z analfabetyzmem. 
P rzy  pomocy Związków Zawodo­
wych i kierownictw zakładów 
pracy zarejestrowano dotąd około 
600 kandydatów na kursy dla a- 
nalfabetów.

Dla zarejestrowanych organizu­
je się 20 kursów, po 30 osób.

ją  bezpośrednio z pracą i ży­
ciem robotnika fabrycznego.

Z A K Ł A D Y  P R A C Y
o p ie k u ją ,  s ię  s sa lo d z ie ią , s z k o ln ą .

P rzy  D yrekcji Przemyślu 
M iejscowego w  Gdańsku pow­
stał z inicjatywy, K o ła  P Z P R  
Kom itet, który będzie m iał za 
zadanie opiekować się dwoma 
szkołami w Sopocie. Na zakła 
dy opiekuńcze wybrano gim ­
nazjum męskie i żeńskie.

Kom itet, składający się z 
trzech pracowników D yrekcji 
i  6 przodowników^ pracy oprócz 
udzielania młodzieży szkolnej 
pomocy materialnej, zapozna

tycznego. Nauczycielką dzieci jest 
młoda przedszkolanka ob. Anna 
Matias. W  świetlicy zainstalowa­
ny został głośnik czynny prawie 
przez cały dzień. Dzieci otrzymu­
ją tu trzykrotne posiłki dziennie, 
sporządzane w znajdującej się o- 
bok kuchni szkolnej. Produktów 
dostarczają: Insp. Szkolny i RTPD

Poza ogólną salą, istnieje jesz­
cze w  przedszkolu salka wykłado­
wa, pokój do nauki, szatnia, toa­
lety i trzy przedsionki. Pomiesz­
czenia są zaopatrzone w  wodę bie 
żącą i światło elektryczne.

Oddział RTPD  przystępuje obec 
nie do • organizowania trzeciej . 
świetlicy i przedszkola w  gma­
chu przy ul. Wojska Polskiego. 
Otwarcie nowej placówki planuje | 
się na dzień 1 Maja. (SG )

1 nowska, Miaría Fołtynówna —  
śpiew oraz chór robotniczy Zwiąż 
ku Zawodowego Metalowców.

M ANIFESTACJA W  G D YN I
Akademia Związku b. Więźniów 

Politycznych w  Gdyni odbyła się 
w  sali „Teatru Wybrzeża’1, boga­
to udekoronowanej sztandarami 
związku oraz różnych organizacji 
społecznych. Na stopniach wido­
wni złożono dwa wielkie wieńce 
z czerwonymi szarfami..

Akademię zagaił prezes koła 
gdyńskiego Związku h. Więźniów 
Politycznych ob. BudkowSki, po­
wołując prezydium. Następnie, po 
odegraniu marsza żałobnego Cho­
pina dwuminutową ciszą uczczono 
pamięć pomordowanych w  obo­
zach koncentracyjnych oraz po­
ległych z'a naszą wolność żołnie­
rzy radzieckich, po czym wysłano 
delegację, która na cmentarzu żoł 
niérzy radzieckich złożyła wieńce 
i kwiaty.

W  dalszym ciągu akademii b.
Więźniów obozów koncentracyj­
nych ob. Bogusław Sasinowski w y 
głosił obszerne przemówienie, 
przedstawiające martyrologię na­
rodów w  katowniach faszystow­
skich. Mówca naświetlił obecne 
dążenia imperialistów do nowej 
wojny oraz walkę o pokój, prowa­
dzoną przez kraje demokracji lu­
dowej pod przewodnictwem Zwiąż 
ku Radzieckiego.

Po referacie została przez ze­
branych uchwalona rezolucja, w  
której zamieszkali w  Gdyni, byli 
więźniowie obozów faszystow­
skich przesyłają pozdrowienia dla 
walczącej demokratycznej Grecji 
i Chin ludowych. Rezolucja stwier 
dza, że członkowie związku będą 
kroczyli w  pierwszych szeregach 
bojowników o pokój.

W części artystycznej wzięli u- 
dział: chór szkoły podstawowej nr 
18, zespół deklamatorski szko­
ły Pracy Społecznej, oraz chór ,
Szkoły Oficerskiej Marynarki Wo | nia. p a rty jn ego  i 
jennej. I cenia członków

Uczennice gimnazjum krawieckiego i galanteryjnego w So­
pocie tworzą własne „kreacje"' domowych papci — wygód- 

----  nych i ciepłych. ---- -

37 robotników budowlanych
ukończyło kurs szkolenia partyjnego

W  tych dniach odbyło się w 
św ietlicy W ojskowego Przed­
siębiorstwa Budowlanego w  
Gdyni uroczyste wręczenia 
świadectw 37 absolwentom 
kursu szkolenia partyjnego. 
Na uroczyste zakończenie kur 
su przybyli przedstawiciele 
M iejskiego Kom itetu P Z P R  
tow. tow. Manowsld i Balin, 
oraz przedstawiciel Przedsię­
biorstwa tow. dyr. Pernak. 
Inaugurując uroczystość pod­
kreślili oni znaczenie kształcę 

samoksztal- 
Partii, po

W  wyniku walki ze spekufacfq
zwiększa się iiość masła na rynku Gdyni

Społeczna Kom isja  K ontroli 
Cen w Gdyni przeprowadziła 
w  marcu przy współudziale 
M.O., 7 akcji kontrolnych, w 
których wzięło udział 126 o-

wspólnie z m ilicjantami, prze­
prowadzili kontrolę w  skle­
pach rzeźniczych. M iała  ona 
na celu spowodowanie równo­
miernego rozprowadzenia mię

sób. Ogółem skontrolowano : sa wśród ludności, a szczegół
222 punkty sprzedaży.

czym tow .'B a lin  wręczył p ry­
musowi kursu tow. Stefanowi 
Kowalskiemu książkę — upo­
minek Kom itetu dla najlep­
szego kursanta.

W  imieniu kursantów prze­
m ówił tow. Sieradzan, dzięku­
jąc wykładowcom, Kom iteto­
wi^ Miejskiemu i wszystkim, 
którzy przyczyn ili się do or­
ganizacji kursu. Podkreślił on 
m. inn., że po przeszkoleniu 
słuchacze kursu będą m ogli 
ideę marksizmu - łeninizmu z 
lepszym zrozumieniem wcie­
lać w  życie, oraz przekazy­
wać innym.

Jako ̂  ostatni zabrał głos 
tow. Józef Kowalski, który 
omówił ogromne przemiany, 
jakie dokonały się w  naszym 
kraju po drugiej wojn ie świa­
towej. Podczas gdy przed w o j­
ną za naukę zasad marksizmu- 
leninizjnu setki ludzi szło do 
więzień i Berezy, obecnie każ­
dy obywatel ma możność za­
poznawania się z nauką Mark

Znaczna rozbudowa
sie ci P o g o to w ia  Ratunkowego PCK ca Wybrzeżu
 ̂W związku z zarządzeniem Mini­

sterstwa Zdrowia, dotyczącym re­
organizacji pracy PCK, odbyła się 
ostatnio w Gdańskim Oddziale tej 
instytucji narada, na której omó­
wiono wytyczne prac na rok bie­
żący.

Obecnie działalność PCI< 
szła w trzech kierunkach.

Przede wszystkim PCK przej- 
mie pogotowia lekarskie w całym 
województwie. W związku z tym 
w najbliższym czasie zostanie roz­
szerzona sieć stacji ratunkowych 
oraz nastąpi powiększenie taboru

będzie

sanitarnego. Gdańsk wraz z Sopo­
tem będzie obsługiwany przez iO 
karetek nowego typu, marki „Sko­
da“, specjalnie przystosowanych do 
naszego terenu. Malbork otrzymu­
je 2 karetki pogotowia. Liczba wo­
zów sanitarnych w Elblągu i Wej­
herowie wzrośnie w każdym mie­
ście do 3 a w Starogardzie będą 
czynne 2 karetki,

Scentralizowanie Pogotowia i roz 
winięta sieć stacji umożliwi udzie­
lenie pomocy lekarskiej .w nagłych 
wypadkach.

Równolegle ze zwiększeniem się

TECHNIKA BUDOWLANEGO
zatrudni o3 zaraz, UH«unki do omówienia 

ZJEDNOCZENIE ENERGETYCZNE OKRĘGU 
NADMORSKIEGO Gdańsk, Wały Jagielloń­
skie 9, Wydział Personalny pokój 302. 1053/k

W E Z W A N I E
Na wniosek 2 Urzędu Skarbowego w Gdańsku 

1 zgodnie z przepisami art. 136 dekretu z dnia 28 stycz­
nia 1947 roku o egzekucji świadczeń pieniężnych m y  
U. E. P. Nr 21 poz. 84) decyzją Zarządu Miejskiemu 
w Gdańsku ustanowiono przymusowy za rząd nad przed­
siębiorstwem „Wytwórnia Arytmometrów W- A. W •• 
Tadeusz Listkowski (dawniej) T. Listkowski i s-ka) 
Gdańsk - Wrzeszcz, ul. Grunwaldzka 74.

Wzywa się wszystkich wierzycieli do zgłoszenia 
wszelkich pretensji wraz z odpisami dowodów" na ręce 
zarządcy przymusowego do 15 maja br. Po upływie 
Wymienionego czasokresu wierzytelności nie zgłoszone 
nie zostaną uwzględnione.

Gdańsk - Wrzeszcz, 9 kwietnia 1949 r.

1052/k
Zarządca przymusowy firmy 

ul. Grunwaldzka 71.
,WAW“

KONKURS S.A.It.P. NR, 184 
Na projekt pomnika Braterstwa Polsko - Radzieckiego 

w Gdyni
Odpowiedzi na pytania:

1) Pomnik ma być wyrazem idei Braterstwa Polsko » 
Radzieckiego.

8) Dotrzymanie warunków. Rozdz. III. poz. 8 lit. e nie 
jest konieczne i ewentualnie może być wykonane 
w całości lub częściowo.

E) Gabaryt budynków przylegających do Skweru Koś­
ciuszki, podany jest dla orientacji.
Warunki konkursu nie narzucają przez to wysoko­

ści pomnika,
" i  SEKRETARZ KONKURSU 

łOSWs jnż. g, Listo wiki

Poszukimaru od zaraz:
Szef biura
przemysłowego 1044/k

I n ż y n i e r
mechanik, konstruktor

I n ż y n i e r
architekt z uprawnieniami

I n ż y n i e r
Iądomiec, statyk

I n ż y n i e r
lub technik — elektryk

Technik-mechanik 
Kreślarze
Reflektuje się tylko na fa- 
chomcótn z doświadcze­
niem w przemyśle. Zgło­
szenia z życiorysem kie­
rować: Wrzeszcz, „Prasa1 
Barlickiego 15 pod .,17“.

Z Ł Ó Ż

©HAKE IVA

R T P D

OGŁOSZENIA DB08NE
ZGUBIONO przepustkę wy­
daną przez DOKP Gdańsk, 
Kamiński Jan. 1047

iii 11111111 m 11111 m "u", i i rrrrriTTTTmTTn?

B U C H A L  T E  R 
B l t A N S I S T A
zostanie natychmiast przy­
jęty. Reflektuje się tylko 
na siłę pięrv. .„orzędną. 

Zgłoszenia:
Przedsiębiorstwo Robót 

Czerpalnych i Podwodnych 
Gdańsk - Zawiśli),

Ul. Promowa 7-13. 1045/k
ItUltillMiyiJiMIiIIIłilJ.WUUWUHHWHI

ZGUBIONO kartę rejestra­
cyjną RKU wydaną Za­
mość na nazwisko Pental 
Czesław, Nowy Staw, Gdań­
ska 25. 1046.
ZGUBIONO kartę rejestra­
cyjną wydaną RKU Mal­
bork na nazwisko Zieliński 
Jan. 1043.
ZGUBIONO kartę rejestra­
cyjną RKU wydaną Soko­
łów, Ksionek Stanisław 
Gdańsk. 1048.
SKRADZIONO odcinek za­
meldowania, odroczenie SP, 
leg. szkolną, Chrzanowski 
Zygmunt, Elbląg. 1042.

CENTRALNE Więzienie w 
Sztumie przyjmie natych­
miast administratora go­
spodarstwa rolnego na ob­
szar 175 ha. Warunki do 
omówienia na miejscu.
/ iSS.

ilości stacji pogotowia ratunkowe­
go wzrośnie i tabor ambulatoryj­
ny PCK, który będzie obsługiwać 
wieś.

Drugą dziedziną wyłącznej dzia­
łalności PCK po reorganizacji jest 
prowadzenie stacji przetaczania i 
konserwacji krwi. W chwili obec­
nej istnieje tylko 1 taka stacja w 
Gdańsku. W związku % rozwojem 
przemysłowym Elbląga, przewiduje 
się zorganizowanie w tym mieście 
nowej tego typu, samodzielnej pla­
cówki.

Nowym ważnym zadaniem PCK 
jest szkolenie personelu sanitarne­
go. Z danych statystycznych wy­
nika, że aby obsłużyć należycie 
wszystkie punkty pomocy lekar­
skiej w Polsce, brakuje 50 tysięcy 
pielęgniarek. W związku z tym Mi­
nisterstwo Zdrowia powierzyło ich 
przygotowanie organizacji Pol­
skiego Czerwonego Krzyża. Gdań­
ski Oddział PCK ma zadanie prze­
szkolenia w ciągu roku minimum 
150 sióstr pogotowia ratunkowego. 
Siostry te, po 6-cio miesięcznym 
kursie i zawodowej praktyce, bę­
dą składały egzaminy państwowe, 
a po otrzymaniu tytułu pielęgniarki 
zwiększą wykwalifikowane kadry 
służby zdrowia.

Aby przyśpieszyć szkolenia wy­
kwalifikowanego personelu, Oddział 
Gdański zorganizował stałą szko­
łę sióstr pogotowia sanitarnego w 
Kwidzynie, która w ciągu półro­
cza wykształci 100 pielęgniarek. 
Drugi ośrodek szkoleniowy, pomoc­
niczy, zorganizowano w Sopocie. 
Przewiduje się przeszkolenie w nim 
150 sióstr w ciągu jednego półro­
cza. Drugie półrocze poświęcone 
zostanie na organizację kursów 
krótkoterminowych t’a przodownic 
wiejskich, ratowników drogowych 
itd.

Dziewczęta szkolone na kursach 
PCK otrzymają bezpłatnie pełne 
utrzymanie i mieszkanie. Jak wieł 
ką troską otacza PCK swe ucre- 
nice, świadczy fakt, iż na utrzy­
manie 1 osoby w Kwidzynie prze­
znacza się 84 tysiące zł. na pói- 
roczej g w Sopocie 91 tys. zł. (d)

nie likw idacjo sprzedaży dla 1 sa i Beniua, każdy może
W  dniach 11, 18 i 25 ub. mie- uprzywilejowanych, t zw. tyl- 

1 siąca kontrolerzy SKKC, ----- —nym wejściem,
Również w tych samych 

dniach skontrolowana została 
Hala Targowa, aby ostatecz­
nie zlikwidować nielegalny 
handel łańcuszkowy. Podczas 
kontroli sporządzono kilka­
dziesiąt doniesień karno - ad­
ministracyjnych, a w wifelu 
wypadkach nałożono na wła­

ścicieli stoisk doraźne kary.
Ciągła kontrola na Hali 

Targowej i walka ze spekula­
cją przyczyniły sio do poja­
wienia sie na rynku większej 
ilości masła.

Dziąki współpracy ludności 
Orłowa z Komisja ujawniono 
na tym terenie kilku nieuczci­
wych kupców, którzy sprzeda­
wali po wysokich cenach ka; 
szą manną, lub odmawiali jej 
sprzedaży. W  pięciu sklepach 
sporządzono protokóły karne.

O b ra b o w a li w ła s n ą  s zk o łą
c h c t f c  u d a ć  s i ę

w podróż morska
5 uczniów szkoły podstawowej 

Nr. 4 z Olsztyna postanowiło wy­
brać się w  daleką podróż morską. 
W. Narbutowiez, J. Tomaszewski, 
Cz. Tamkun, L. Piotrowski i J. 
Trzeciak przygotowywali się do 
tej wyprawy od dłuższego czasu. 
Z domu zabrali całkowity ekwipu­
nek osobisty. Ponieważ potrzebo­
wali jeszcze pieniędzy, postanowi 
li zdobyć je, niestety, drogą prze­
stępstwa. Skradli oni z własnej 
szkoły większą ilość żarówek e- 
iektrycznych, flagi państwowe, 
maszynę do pisania i pieczątki 
szkolne i wszystko to spieniężyli.

Po  przybyciu do Gdyni młodo­
ciani przestępcy rozpoczęli stara­
nia o zdobycie motorówki. Zostali 
jednak wszyscy zatrzymani na 
Dworcu Gdyńskim przez funkcjo­
nariuszy MO., którzy odesłali ich 
z powrotem do Olsztyna, lecz nie 
do rodziców, jak to zwykle bywa 
z młodymi amatorami przygód, 
ale za kraty. (L ig )

Zebranie
pracowników piekarskich

Dnia 16 kwietnia o godz. 17-ej 
odbędzie się w  lokalu świetlicy 
przy ul. Wajdeloty 13, Walne Ze 
branie wszystkich pracowników, 
zatrudnionych w  przemyśle pie. 
karskim na terenie miasta Gdań­
ska,

nić jej doniosłość.
oce-

Wycieczki do lasów
n a le ży  zg ła sza ć
ui Zarządzie Miejskim
l u b  w  n a d l e ś n i c t w i e

Komitet Organizacyjny „Dnia 
Lasu“ w  Gdańsku podaje do wia­
domości, że organizacje młodzie­
żowe i inne, które mają zamiar 
urządzać zbiorowe wycieczki do 
lasu w  związku z „Dniem Lasu“ 
winny uprzednio, ze względu na 
potrzebę przydzielenia prelegen­
tów, zgłosił je w Zarządzie Miej 

1 skim, Wydział Lasów —  u inż. 
Wasilewskiego, tel. 425-00, lub u 
nadleśniczego w  Oliwie, telefon 
521-74.

T L e a try
Wielki

Tajmyr".
w Gdańsku — „Tu mówi

Dramatyczny w Gdyni — „Seans“ . 
Kameralny w Sopocie — „Kobieta 

we mgle“ .

Kima
Gdańsk — Światowid — „Skradziona 

sława“ , dozw. od lat 16.
Poranek o godz. 14-tej „As wy­
wiadu“ .

Wrzeszcz Capitol — „Klęska szpie­
ga“ , dozw. od lat 14. Seanse — 
godz. 16, 18 1 20, w niedzielę od 
godz 14.

Wrzeszcz — Bajka — „Carrle kłamie“ , 
od lat 18-tu pocz. seansów 16, 43, 
20. W niedzielę od 14-tej.

Oliwa — Polonia — „Guwernantka“ , 
dozwol. od lat 14.

Sopot — Polonia „Trzeci sztandar", 
dozwol, od lat 14.

Sopot — Bałtyk — „Dzwonnik z Notre 
Damę".
Gdynia — Goplana — „Eksperyment 

dr. Erlieha“ .
Gdynia — Warszawa — „Paganini", 

dla młodzieży dozwolony.
Gdynia — Fala — „Melodie serc“ , dla 

mlodz. dozwol.
Gdynia —- Atlantic — „Czwarty pe­

ryskop" — dlą młodzieżr dożw. 
Gdynia — Promień — „Monsieur la 

Sourie“ , dozwol. od lat 16. Pocz. 
seansów w godz. 18 i 20, w niedzie­
lę od 16.

D YŻU RY APTE K  
od 9 do 15 kwietnia br,

Gdynia — Apteka Świętojańska, 
ul. Świętojańska 122 i Apteka Cen­
tralna, Plac Kasząbski 10.

Sopot — Apteka'Morsk.9, ul. Stalina 
724

Wrzeszcz — Apteka Nowomiejska, 
Plac Wybickiego 18.
fcow»ailtH ”  Apteka $ąrska. uh Łą-
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G Ł O S  S P O R T O W Y
LECHIA

otworzyła sezon 
biegów na przełaj

Przed  meczem  „Lech ia “— 
Polon ia“  (W -w a ) rozegrany zo 

sia l b ieg p rze ła jow y  zorganizo­
w any przez Sekcję Lekkoatle- 
i.yczną B Z K S  „Lech ia “ . O dby­
ły  się dw ie konkurencje, jed -

iVie należało eksperymentować

LECHIA PRZEGRYWA Z POLONIA (W-wa) 0:3
Bornez bohaterem meczu

Wczorajszy mecz o mistrzów- - go do obroni nie bvło potrzebie
„  . . ------- ' ed^bX^1Skl pPi°m-ęi Zy ” Lechią“ j Wydaje się, że skład d r i!yn v  Le-
na dla sem orow  na dystansie I Sdanską a „Polonią warszawską j ehii“ nie powinien bvł być zmie-
■>.000 mtr. i jedna dla jun iorów  za.słuzo,ną P^ażką j niony a na obronie grać powinien
na dystansie 1.200 mtr. D r u ż v n / “  0:3 l0:2j' i był ż ytniak lub Smuk. Rogocz na

| nia Jego były niecelne, a Adam­
czyka nie chcielibyśmy wogóle 
więcej w  drużynie ligowej w i­
dzieć.

OCENA GRACZY
Pokorski ponosi winę za pierw­

szą i drugą bramkę, przy czym 
sposób puszczenia drugiej dyskwa 
iifikuje go całkowicie jako bram­
karza ligowego. Obrona grała do- ' 
skonałe zwłaszcza po przerwie, kie

Doskonały „ a ,  „■ kategorii j
semorow uzyskał M ańkowski ] „Lechia“ : Pokorski, Nierychło, 
legitym ując się czasem 8.48,8. | Lenc- Kupcewicz, Kamzeła, Kokot 
Na drugim  miejscu uplasow ałj k Ro§ocz> Skowroński, Goździk, 
się W ojtas 8,53,4, a na trzecim  i Kok°t  n .> Adamczyk.
Andersz 9.03. W  konkurenciach ! » » p “ onia ■' Borucz, Pruski, Wo- 
jon io róo  na p i.o w “  m S S j -  I f e j ? ” * ™ * 1.. w i-
scu uplasował się Rahenda z 
czasem 3.40.4. Drugi G rzegolec 
3.43.4, na trzecim  miejscu Zach 
3.48.2.

W  czasie p rzerw y m iędzy 
meczem k ierow n ik  sekcji lek ­
koatletycznej. Redaktor Ro- 
zenfeld Robert, w ręczy ł za­
wodn ikow i Mańskowskicmu pu 
char przechodni ufundowany 
przez Zarząd B Z K S  „Lech ia “ , 
oraz p ierwszym  sześciu w  jed ­
nej i drugiej konkurencji dy­
plomy.

, Gniewski, Ochmański, Szular^Gier 
| watowski, Swicarz, Jażnicki.

Dla zwycięzców bramki strzelili
Gierwatowski dwie, Ochmański 

jedną.
N IEU D ANY e k s p e r y m e n t
Główna przyczyna przegranej 

leży w  przeskładaniu drużyny, co 
nie przyniosło żadnych korzyści, a 
osłabiło wyraźnie tyły i atak. Kup 
cewicz nie jest pomocnikiem i cof 
nięcie go .na tę linię jest dla nas 
całkowicie niezrozumiałe. To samo 
dotyczy Nierychły. Wykazał się 
uprzednio we wszystkich dotych­
czasowych meczach jako doskona­
ły lewy pomocnik i przesunięcie

towskiego puszcza fatalnie Pokor 
; ski łapiąc piłkę i wypuszczając ją 
do bramki. Strzał ten był daleki 
i  puszczenie takiego gola świad­
czy o tym, że Pokorski gra o 3 
klasy gorzej niż w  ubiegłym se­
zonie. Przed przerwą znów prze­
waga „Lechii“ , która zostaje jed­
nak nie wykorzystaną. Po przer­
w ie w  drużynie „Lechii“  nastę­
pują pewne zmiany, a mianowi­
cie: Kamzela idzie na obronę, Nie 
rychło na środek pomocy, Adam­
czyk na lewe skrzydło, Rogocz na 
środek ataku, Goździk na półpra- 
we i Kokot IX na prawe skrzydło. ] 

rK- +„ „ „  r - " - - ” “ ' ’ I ° d  te.i chwili akcje zaczynają się
szedł Kam 7 elnJSN iJ ^ m Cll'T kleić * da) e si<? zauważyć kilka 
czuł na n ow el ?le slĘ ładnych kombinacji, które jednak
Tirj-e.-,,,:,. 1 do?>lero P ° kończą się strzałem w  aut, a

TABELA LIGOWA
W ista 
Cracovia 
Polonia W 
W arta 
Z. Z, K, 
Szombierk 
Ł. K. S. 
Ruch 
Polonia  
Legia 
A  K . S, 
Lechia

P>.

Ilość gier

4
4
4
4
i ■
4

4
4
4
4
4
4

pkt.

8:0
6 ; 2 

5: 3  
5 • 3 
5 :3  

4 :4  

4: 4 
3 : 5  
2 :0  

2 : 0 

2 :0 

2 :6

stos. bramek

15:
10:

3

: 0

i
13 
8 : 7 

10. 10
8: 

6 : 

i : 
6 ; 

6 :

12

1 2
9

13

14

S e n s a c ja  w P r a d z e  
Czechosłowacja — Wągry 5:2 (1 ¡o)

przerwie grając na środku pomo­
cy wywiązał się znakomicie ze 
swego zadania. Lenc jak zwykle 
pewnie wkracza w  sytuację i w y­
chodzi zawsze prawie zwycięsko. 
Cała pomoc grała na poziomie, z 
tym, że Kupcewicz na tę pozycję 
się nie nadaje. Kamzela miał" je ­
den ze swych lepszych meczów w  
tym sezonie, a Kokot I  jak zwykle 
pracowity. Najsłabszą notę należy 
dać atakowi, który w  nowym ze-

skierowane do bramki wyłapu­
je bramkarz polonistów. Gra za­
czyna nabierać na .brutalności, 
przy czym rej wodzi Gierwatow­
ski.

Dalsze akcje „Lechii“  załamują 
się na obronie lub pomocy....Po­
lonia“ już gra na czas bawiąc się 
piłką, lub Strzelając na aut. W  38 
minucie gry po przerwie Ochmań­
ski pięknie przechodzi pomocnika 
i z 20 m strzela nie do obrony poc!

W A R S Z A W A
ma już mistrzom m boksie
W niedzielę zakończyły .się w . (Gwardia) wygrał przez technicz-

mis- ny ’k, o. w  3 rundzie z Zagórskim.

Bramki dla Czechosłowacji 
zdobyli: HJayacek — 3, Prelss, 
Simansky i Pazicky — po i; 
strzelcami dla drużyny wę­
gierskiej byli: Puskas (z rzu-

Na stadionie im. Masarica 
w Pradze wobec 60 tys. wi­
dzów rozegrane zostało mię­
dzypaństwowe spotkanie pierw 
szych drużyn Czechosłowacji
i Węgier. Po ładnej grze w j f  sąL.T™
meczu tym zwyciężyła pewnie * “ * 1 Zl za
Czechosłowacja w stosunku Spotkanie sędziował Polak 
•>:2 (1:0). \y drużynie wągier- mjr. Sznajder, który w 37 min. 
sknej zawiodła obroua i po- ] wykluczył z gry, za zaatako- 
•noc, i iłkarze czescy przewyz- iwanie przeciwnika bez piłki,

dym  względem  ^  ka* ' 1 n ^ ^ ° k i “ t t ï a <1r,,ży

Union prowadzi nadal
9MJ Æ  § i § € M S Ś G  e /

stawieniu nie przeprowadził ani ; ama norarzeczka

f o S c i f b ^ ł A d ^ c l av k Ẑ  W t6j i ~ ““ “  S l c z l i w i e  próbuje 
góle w  ł i e o ^ l  d^ f^m -»t0r-y  'W° ’ ' uzyskać honorową bramkę, lecz 
miejsca ! bez rezultatu- Kupcewicz wraca
S  n ™  kuu ° k0t n - d° ‘  ^  ataku, lecz też nic nie może 
orzekw>~”lriSfv z,af*'au 1)0 - zdziałać, tymbardziej. że „Polo-
P ’ k.ledy .!° Nokot I I  prze- ; nia“ coftięła łączników do tyłu i

Warszawie indywidualne 
trzosiwa okręgu w  boksie?

r\n • , . " ! W wadze półciężkiej Woźniak
w ™ S b r h Z>r h niespodzianek ; (Gwardia) zdobył tytuł na skutek 

JluałoWych zaU" I dyskwalifikacji Sawickiego (Łę­
czyc należy porażkę przez tech- j gia) w  3 rundzie, 
mczny nokaut mistrza Polski Za-
górskiego w  wadze średniej. Po- ' -------------------——------- —
gromcą Zagórskiego był dobrze i _

szawskiej „Gwardii“ ~  Wilczek. I Porażka Niewadziła
i i “  i s t r z o s t w & c l i  Ł o d z i

szedł na skrzydło a Goździk na 
prawego łącznika. Skowrońskie­
mu brak szybkości, ale wypadł na 
tle całego zespołu zadawalająco.

W  drużynie gości najlepszym 
był bramkarz Borucz, który kilka-

wadze muszej - -  Patora (Gwar­
dia) wygrywa nieznacznie na pun 
kty z Tobolczykiem (SKS).

W  wadze koguciej —  Tyozyń- 
ski (Budowlani) wypunktował Ku 
bowicza (Legia).
; W piórkowej —  Sieradzan (Ra- 

domiak) zwyciężył na punkty 
Sobkowiaka (Gwardia).

W wadze, lekkiej — Czortek- (Ra 
cłomiak) wypunktował Orlika 
(„Broń“ —  Radom).

Mistrzostwa bokserskie okręgu 
łódzkiego, które zakończyły się w 
sobotę, wyłoniły jedynie 7 m i­
strzów.

W chwili obecnej na czele tabeli 
znajduje się nadal „Union“ mając

uplasowała "się na 3-im miejscu. j cięzedw. Przy  bramce tej^ winić Walki finałowe o indywidualne mistrzostwo w boksie
( należy w  pewnej mierze Pokor- j 

skiego, który źle się ustawił. NaTabela „A  klasy Wybrzeża:
1. Union U g 19 40 :14
2 Grom. U  g 18 48 : 9
3. Gedania U g 17 33 :18
4. Stoczniowiec 10 g 9 21 : 29
5. G ry f 11 g. 9 18 : 28
6. Pocztowy 9 g 6 10 : 22
7. .Wisła 10 g 6 15 :39
8. Unia 8 g 0 12 : 33
9. Lechia I  B 3 g 0 1 :11

stępują sporadyczne ataki ..Le­
chii“ i w  jedenastej min. piękny 
strzał Goździka trafia w  poprzecz­
kę. „Lech ia“ przeważa lecz nie u- 
mie wykorzystać kilku dogodnych 
pozycji. Cały atak wykazuje pod 
bramką niezdecydowanie, a strza­
ły  poszczególnych napastników 
stają się łupem doskonale usposo- i 
bionego Borueza. ’ W  33. minucie i 
drugi strzał oddany przez Gierwa i

W rozgrywkach piłkarskich A 
ki. padły następujące wyniki:

Na stadionie miejskim we i 
Wrzeszczu „Gedania“ pokonała I 
„Lechię“’ I  b, w- wysokim stosunku j 
6 :1. Gra była ożywiona przewa- j 
gą techniczną „Gedanii“ . W „Le- 1 
chii“ wyróżnił się Nowakowski na j 
obronie i Grunert w  bramce. N aj- ! 
słabszym w  zespole był Steimec. j 
W „Gedanii“ wyróżnili się R i- i 
chert i Fałów.

W  Tczewie „Union“ (Gdynia) j 
pokonał miejscową „Uiiię^’ w  sto- ] 
sunku 4 :2  (2 :2 ). Przez cały czas : 
wyraźna przewaga „Unionu“ , przy j 
czym gra w  niektórych chwilach ] 
była bardzo bruatina. Bramki dia ]
„Unionu“ uzyskali Bartol ik 2,
Gdaśkowiak i Grandę po jednej. !

„Grom“ (Gdynia) uzyskał duże j 
zwycięstwo pokonywując zdecy- ] 
dawanie zespół „Stoczniowca“ w  i 
stosunku 5 :1  (5 : 0).

Niespodzianką w  rozgrywkach j
I ‘''Międzynarodowe zawody pfywac dowolnym pan'. Marchlewska 

woj w stosunku 5 : 1. ' ^  kie pt,m,'edzy «prezentacją Wybrze- I 1-25.5. Buclziszówna 1.31.5. Ziut-
| ża a reprezentacja Milicji Wegier- i t50̂ * 53' l-4o.l. 100 m dowolnym

. . " . } panów. Ferkowics 1.07.6. Barie
Mej, które odbyły się na basenie f Ja5 . Ja'śkie,vic2 u 2 .8; 100 m

klasycznym motylkiem panów. Szot 
tysek 1.16:6. Berocy 1.20.4. Gaw­
lak -1.26.8. 200 m dowolnym męż­
czyzn. Udwieri 2.24.3. Marchlew­
ski 2.27. LitkawsKi 2.45,6. 200 m 

Tdaśyćźnyin- ’mężczyzn. Szołtysek 
2.55.8. Mery 3.05:2. Krzyżanowski

gra wybitnie defensywnie. Na kil 
ka minut przed końcem nowy faul 
Gierwa towskiego powoduje zapisa 
nie jego przez sędziego. Na 4 m i­
nuty przed gwizdkiem „Polonia“ 

krotnie “ 7“ “ '  strzela pierwszego kornera, lecz
o^DewnvĆh ^ w ^ i ą - drazynę ! IwzsJmtecznie. Następuje kilka a- 
ne grałvr doskorM» °^ ron"  I taków „Lechii“ . Przy stanie 3:0

moc. W ataku ” wyróżnił1 ŝdę ^n ie^zaw odów ^^213 od®wiz< û ê , .
Oclimański, Gierwatowski grał nad i , - W  połsredmej — Kwaśniewski — .
zwyczaj brutalnie có także cecho- | obiektywnie ob. Du- j (Skra) zwyciężył na punkty Żu- nowski ( Zryw“ )
wało całą drużynę Należy pod- ^ z Katowic niedopuszczając i rowicza („Gwardia“ -  Otwock). I Tjł “  *'
kreślić duża dość.' wolnych I do. Wldzow ok- ™ tys. i W  wadze średniej -  Wilczek Jask6ła (Ł K S )-
„Lechii“ za brutalna gre przeciw- l '*■“-----------ł — ^ — ¡¡h i*-------— —-------------i-------ł
nika.

p r z e b ie g  g r y
Już w  trzeciej minucie Gierwa- i 

towski wykorzystuje błąd obrony

Są, nimi w  wadze muszej K a­
miński (ŁKS). w  koguciej Czar­
necki („Zryw “ )- w  piórk. —- Mar­
cinkowski (ŁKS), w  lekk. Maciej- 
czyk („Concordia“ ), półśredniej—  
Tomicki, w  średniej —  Trzęsow- 
ski (TK S ), w  półciężkiej •— Woj- 

w ciężkiej —

j *   '' 1 1 '' ' * “ “ • ■ «  * 8 ' - -f - ■> ‘ "> t , ■„ ...... ,

Gwardia i Gedania dzielą sie, sukcesami
Ponad  tysiąc osób zgrom;«,- i w  wadzą muszej M ilo la j-  K le in o w i przychodzi urz’ n«d-

dziło się w  św ie t lic y . Stoczni j czewski („G w ard ia “ ), w  w adze, kowv^ cios;^którw końcfv wu

S X v d m * ^ y c h bw a lk ^ aS : i W  ~  ™  V  (^ }edau ia^> I kr- W  ^ a d ze  p ió rk o w e j‘Gołyń 
w  id rn G+wn« w  k 0 “ ,dr  ?■ wiłdz«  p ió rkow ej An t- j ski stoczył równorzędna wal-
\\lduaJne m istrzostwo w  ook- f k iew icz („G w ard ia ’ ), w wadze | ke z An tk iew iczem . W a lka  ta
sie, Walki na ogół stały na sła | lekkie j ' Kudłacili ( GerUi-
hym poziomie z tym, że poje- nia”). w wadze półśredniej — 
dynek Gołynskiego z Antkie- j Chycliła („Gedania”)) w wa- 
wiezern należał-do najpiękniej j dze średniej — Kwiatkowski
szych walk, które oglądaliś­
my na Wybrzeżu.

Mistrzami okręgu zostali:

Szołtysek bije rekord Polski
na 100 metrów stylem motylkowym

w zawodach pływackich z Węgrami

(„Gwardia”), w wadze półcięż­
kiej — Rudzki („Gwardia”) i 
w_wadze ciężkiej Białkowski 
(„Gedania”).
PRZEBIEG
W Y C H

W A L K  F IN A Ł U

N i e d z i e l n e  w y n i k i  ¡Państwowej Szkoły Morskiej w

I- sza Liga
Legia —  ZZ K  1 : 3 (0 : 0),
Wisła —  Szom bierk i 4 : 1 (2 : 1), 
W arta —  Ruch 3 : 0 (0 ; 0), 
AKS  —  Ł K S  1 : 0 (1 : 0), • 
Polon ia (B ) —  Cracovia 1 :2 

(0 : 2),

Lechia —  Polon ia (W ) 0 :3
(0 :2).

II- ga Liga
Grupa Południowa:

Baildon —  Tarnovia 1 :2 (1 :1), 
Chełmek —  Polonia (P) 1 :1  

(1 :1),
Polonia (Świdnica) —  Naprzód 

Lipiny 0:0,
Gwardia (K ielce)— Rymer 1 : 0

(1 : 0).
Skra — Pafawag 2 :1 (2 :1), 

Grupa północna:
Lublinianka — Gwardia (Szcze­

cin) 5 :3  (1 :1 ),
PTC  —  Radomiak 0 : 4 (0 :1), 
Bzura —  Garbarnia 0 :3  (0 : 0), 
Pomorzanin —  Ognisko 4 : 0 

(3 :0),
W idzew —  Ostrovia 0 : 3 (0 : 2).

; Gdyni wykazały, . iż drużyna w§- 
| gierska nie należy do silniejszego 
j zespołu. Największą niespodzianką 
j  zawodów było uzyskanie przez 
! Szołtyska wyniku lepszego od re- 
! kordu Polski na 100 mtr. stylem 
| motylkowym. Niestety jednak re- 
; kora ten nie będzie uznany ze 
j względu na to, że basen Państwo- 
| wej Szkoły Morskiej posiada 20 
; mtr. długości. IV pierwszym dniu 
j zawodów uzyskano następujące wy 
; niki:

| 200 m stylem dowl. inężćz. Sit-
j kowski — 2.39.8. Wiesilkiewicz —
: 2.50.2. ¡00 m st. klasycznym mo­
tylkiem panów. Szołtysek — 1.14.4. 
Bierociy - -  1.25.6. Gawlak — 1.26. 
100 ni stylem dowolnym mężczyzn 
Udwieri — 1.04. Herhlański— 1.05. 
Ferkowicz — 1.08.4. 100 m na
wznak mężczyzn Jabłoński— 1.16.4. 
Czarnecki — 1.23.5. Matrowdigy — 
1-33.1. 100 m klasycznym mężczyzn. 
Szołtysek — 1.20. Krzyżanowski— 
1.24.4. Mery — . 1.26.5. Sztafeta
3 X  ____  __________ ______
szówna, Korzeniowska, Piecka, 5.08.
2 sztafeta: Marchlewska, Mtiko, 
Czajkowska 5.25.

W drugim dniu zawodów osiąg

3.09.3.. Sztafeta 3 X  40 mężczyzn: 
1. Jabłoński, Szołtysek, Marchlewski
1.15.5. U. Udweri, Babay, Bierociy
1.17.5. III. Czarnecki, Krzyżanow­
ski, Sitkowski 1.22.6. IV. Bierko- 
wics, Mery, Szmetowy 1.25.2. Szta 
feta 3 X 40 klasycznym kobiet. 
I. Czajkowska, Budziszwna, Mar­
chlewska 1.53.2. It. Nitkę, Wegner, 
Packę 1.58.

Organizacja zawodów sprawna, 
widzów ok. i .000. (R)

Wojskowi przegrywają na własnym terenie 
ZZK -  Legia 3:1 (0:0)

M wadze muszej Mikołaj- 
ęzewski wysoko pokonał' ua 
punkty .Milkogo („Morski”). 
IV wadze koguciej Klein w 
drugiej rundzie znokautował 
Gelardą _ („Obuwianka”). W 
pierwszej rundzie walka była 
wyrównaną, w drugiej zaś

była najładniejszą w trzech 
dniach mistrzostw. W wadze 
lekkiej Kudłacik wygi a l po 
zaciętej walce z Burnsem („O- 
buwianka”). W wadze półśred 
niej Chychła _ zwycięża przez 
w. o. wobec niestawienia sic 
przeciwnika, W  wadze śred­
niej Kwiatkowski po bardzo 
brzydkiej walca zwycięża na 
punkty Rajskiego. W  wadze' 
półciężkiej Rudzki zwycięża 
przez poddanie się w drugiej 
rundzie. Grzywacza. W wadze 
ciężkiej _ Białkowski nokau­
tuje, w pierwszej rundzie Pod- 
tockiego („.Morski”) .

W  ringu sędziował Suowae- 
ki (Gdańsk). (R)

Wista po zwycięstwie nad S zo É ie rk a m í 1:1
u trz y m a ła  * ię  n a  czele In h e li lig o w e ]

ż<j, rozgromi prze-

W  meczu piłkarskim o mistrzo 
stwo I  L igi drużyna poznańska 
ZZK  pokonała stołeczną Legię 
3:1 (0:0). Dla zwycięzców bram­
ki zdobyli: Bednarek —- 2 ł Anio­
ła —• 1, dla Leg ii: Wilczyński— 1. 
Sędziował ob. Seiehert z Krako­
wa.

Drużyna poznańska wygrała 
mecz zupełnie zasłużenie, gdyż 
przewyższała gospodarzy zarówno 
szybkością, jak i techniką gry. 
Goście mieli przewagę przez wię 
kszą część meczu, lecz atak ich, 
szczególnie w  pierwszej połowie, 
wdawał się pod bramka Legii w 

100 kobiet. I "sztafeta;- Budzi- f ieP °trzebne kombinacje ! nie po­
la, Korzeniowska. Piecka. 5.08. traLł -Się zdobyć na skuteczny

strzał, mimo wielu dogodnych sy 
tuacji. G niezaradności strzelców 
świadczy fakt, że w  20 minucie 
przed przerwą nie wykorzystali

Z drużyny wojskowych najlep­
szym był bramkarz Skropmy,, wy 
różnili się również W ilczyński. i 
Serafin. W  ZZK  doskonale grała 
pomoc oraz Bednarek, Anioła i 
Czapczyk.

W  meczu o mistrzostwo I  Ligi 
Wisła pokonała Szombierki 4:). 
(2:1). Bramki dla Wisły zdobyli: 
Mamon —  2, Kohut i Gracz po l.  
Dla Szombierek —  Krasówką, Sę 
dzia Bukowski z Radomia, W i­
dzów około 15.000.

Przewaga techniczna Wisły na 
śliskim terenie uwidoczniła się do 
piero po przerwie. Szombierki gra 
ły dobrze w  ostatnim kwadransie 
przed przerwą, zagrażając poważ­
nie bramce Wisły, w której nie­
zawodny Jurowicz potwierdził 
znów wysoką klasę. Przepuszczo­
na bramka padła jednak przy 
zbyt ryzykownym wybiegu. Wisła 
prowadziła po 8 minutach 2:0, i

wydawało się, 
ciwnika.

Tymczasem dobra kondycja i 
i szybkość drużyny .śląskiej 'pozw a­
lały jej na wyrównaną okresami 
grę, zwłaszcza do przerwy. U zwy 
cięzców obok Jurowicza wyróżnili 
się: Mamon i Gracz, u pokona­
nych: Jung, Krasówka i Banisz.

Sędzia dobry, aczkolwiek zbyt 
drobiazgowy.

nięto następujące wyniki: 100 m rzutu karnego Słoma (ZZK ).-

Sznajder i Nowara
na czele zwycięskich finalistów na Śląsku

Matłoeh (Metal Zabrze), f Kraw­
czyk (Gwardia Katowice), Sznaj­
der (Batory Chorzów), Nowara 
(Batory Chorzó^), Dobija (BB 
TS Bielsko), Szczypiński (ZZK 
Katowice).

KATO W ICE  PAP. W  niedzielę 
zakończyły się indywidualne mi­
strzostwa śląska w  boksie. Tytu­
ły od muszej wagi do ciężkiej 
zdobyli: Smoczek (ZZK  Katowi­
ce), Guzy (Siemianowiczanka),

Warta - Ruch 3:0 (0:0)
Rozegrane w poznaniu spot 

kanie o mistrzostwo i ligi pil 
karskiej pomiędzy „Wartif’ i 
„Ruchem” zakończyło sic zwy­
cięstwem „Warty” w stosun­
ku 3:0 (0:0). Z drużyny z wy cię 
skiej wyróżnić należy Kryst­
ków inka, Dusika, Grońskiego 
oraz Skrzypniaka. W druży­
nie „Ruchu” najlepszym za­
wodnikiem był Bomba. Obok 
niego dobrze wypadli Hajduk 
i Cieślik. Bramki uzyskali: 
Cb- biński, Smólski i Gen dera- 
Zawody prowadził sędzia Bar- 
tyzel z Krakowa. Widzów po­
nad 6000.
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